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ró ża  i ch ętn ie  o p o w iad a  o n ich  w  sa la c h  w y k ład o w y ch  u cze ln i teo lo g iczn y ch  
i se m in a rió w  o raz  w  k a p lic ac h , k o śc io łac h  i s a la c h  szk o ln ych . P u b lic y sty k a  
J .  G  а  с i a  stan o w i d o b ry  p rz y k ła d  u p rz y stę p n ia n ia  p ro b lem ó w  i sp ra w  
tru d n y ch .

N a  k s ią ż k ę  sk ła d a  się  p ię ć  c zę śc i: 1. K r a j ,  lu d z ie , h i s t o r i a ;  2. J e r o z o l i m a ;
3. J u d e a ;  4. S a m a r i a  i  G a l i l e a ;  5. „ I d ź c ie  n a  c a ły  ś w ia t ” . N ie tru d n o  z a u w a ­
żyć, że ten  u k ła d  g e o g ra fic z n y  m a  p o d te k st  teo lo g iczn y  i d ob rze  p r z y s ta je  
do sc h e m a tu  H isto rii Z b a w ie n ia  z a w a r te j w  S ta r y m  i N ow y m  T e stam e n c ie . 
W śród  p o d an y ch  w  k s ią ż c e  in fo rm a c ji  zn a laz ło  się  k ilk a  d rob n y ch  p o tk n ięć . 
N ie  o b n iż a ją  w y so k ie j ocen y, n a  ja k ą  o n a  z a s łu g u je , n ie m n ie j je d n a k  w  n a ­
stę p n y m  w yd an iu , do k tó re g o  n a  pew n o d o jd z ie , p o w in n y  b yć  u su n ię te . W y­
d a w c a  p o w in ien  też  za d b a ć  o zm ian ę  fo rm a tu . M a rg in e s  od stro n y  g rz b ie tu  
je s t  s tan o w czo  za  w ą sk i i u tru d n ia  czy tan ie  k sią żk i. J e s t  to  w ażn y , a le  w ła ś ­
c iw ie  je d y n y  p o stu la t  p o d  a d re se m  w y d aw n ic tw a , k tó reg o  in ic ja ty w a  z a s łu ­
g u je  n a  p raw d z iw e  u zn an ie.

R e fle k s ję  J .  G a c i a  k o ń czą  s ło w a : „N ie  m o żn a n a p isa ć  za m k n ię te j 
k s ią ż k i  o Z iem i Ś w ię te j,  k ie d y  w sz y stk ie  sp raw y , p ro b lem y  i sp o strze ż e n ia  
p o z o s ta ją  o tw a rte  ta k  d la  c zy te ln ik a , k tó ry  m oże p rzeży ć  je  in ac ze j, j a k  i  d la  
a u to ra , k tó ry  m a  chęć zn iszczyć  sw ó j m a sz y n o p is  i ro zpo cząć  w sz y stk o  od 
n ow a, w sz y stk o  in a c z e j” . R zeczy w iśc ie , k a ż d y  człow iek  p rze ży w a sp o tk a n ie  
z  Z ie m ią  Ś w ię tą  n a  sw ó j sp o sób . W ciąż b ęd zie  p o w sta w a ła  l i te r a tu r a  p is a n a  
p ió re m  szczęśliw có w , k tó rzy  s tą p a li  ś la d a m i o sób  i w y d arz e ń  p rze d sta w io n y c h  
w  B ib lii. K a ż d y  m oże też p rzeży ć  w sz y stk o  n a  now o i w sz y stk o  in ac ze j. A le  
d ob rze  s ię  sta ło , że a u to r  n ie  zn iszczył m aszy n o p isu . T e g o  ro d z a ju  w sp o m n ie ­
n io w a p u b lic y sty k a , u b o g a c o n a  o n ie b a n a ln ą  zadu m ę, je s t  n ie sły c h a n ie  po ży ­
teczn a  i p o trzeb n a . L e k tu r a  te j i p od ob n y ch  k s ią ż e k  t rw a le  z o sta je  w  p a ­
m ięc i k ażd e g o , k to  się  n a  n ią  d e cy d u je .

k s . W a ld e m a r  C h r o s t o w s k i ,  W a r s z a w a

C o n g regaz io n e  p e r  la  D o ttr in a  d e lla  F ed e , I s t r u z io n e  " D o n u m  v i t a e ”  s u  
r i s p e t t o  d e l la  v i t a  u m a n a  n a s c e n t e  e  la  d ig n i t a  d e l la  p r o c r e a z io n e  (22 f e b b r a io  
1987), L ib r e r ia  E d itr ic e  V a tic a n a , C ittà  del V atican o  1990, s. 167 (D o c u m e n t i  
e s tu d i ,  t. 12).

22 lu teg o  1987 r. K o n g re g a c ja  N au k i W iary  o g ło siła  w ie lk ie j w a g i d o k u ­
m en t D o n u m  v i t a e ,  k tó ry  p o d e jm u je  p ro b lem y  szacu n k u  d la  ro d zą ce g o  się  
ży c ia  lu d z k ie g o  i go d n ośc i je g o  p rze k a zy w an ia . T a  s a m a  K o n g r e g a c ja  w  z a ­
in ic jo w a n e j se r ii  w y d aw n ic z e j D o c u m e n t i  e s t u d i  p rzy p o m n ia ła  d ok u m en t, 
d o d a ją c  k o m e n tarze  teo lo gów , k tó re  u k a z a ły  się  n a  łam a c h  L ’O s s e r v a t o r e  
R o m a n o  po  o g ło szen iu  I n s tr u k c ji  D o n u m  v ita e .  W arto  zw ró cić  n a  n ie  u w ag ę  
p ięć  la t  po u k aza n iu  się  I n s t r u k c j i ,  gd y ż  w c iąż  n ie  ty lk o  p o z o sta je , a le  s ta je  
s ię  co raz  b a rd z ie j a k tu a ln a  p o d ję ta  tam  fu n d a m e n ta ln a  p r o b le m a ty k a  d o ty ­
czą c a  p o czą tk ó w  ży c ia  lu d zk ie go , sza c u n k u  d la  n iego  i go d n o śc i je g o  p rze ­
k a zy w an ia .

M ich el S c h o o y a n s ,  p ro fe so r  U n iw e rsy te tu  K a to lic k ie g o  w  L o u v a in  
L . N., k o m e n tu ją c  In s tr u k c ję  D o n u m  v i t a e  z w ra c a  u w ag ę  n a  je j  p ro fe ty c zn y  
c h a ra k te r , k tó ry  w y ra ż a  się  w  je j  p rzy sz ło śc io w y m  n a staw ie n iu , w  w y jśc iu  
n ap rze c iw  człow iekow li, w  sp o jrz e n iu  n a  p rzy sz ło ść  je g o  ży c ia  i je g o  g o d ­
n o śc i p o cząw szy  od sa m e j p r o k r e a c ji.  In s tr u k c ja  je s t  d o k u m en tem  proroczy m , 
p o n iew aż  b ędzie  m ia ła  „g łę b o k ie  i trw a łe  k o n se k w e n c je ” d la  c a łe j p rzy sz ło śc i 
lu d z k o śc i (por. s. 92), 1) d e k la ru ją c , że w sz y stk ie  b y ty  lu d z k ie  m a ją  ta k ie  
sam o  p raw o  szacu n k u , 2) b ro n iąc  je d n o śc i m a łż eń sk ie j i ro d z in n e j p rze d  p o g a r d ą  
i d e s tr u k c ją  ze stro n y  tech n o lo g ii o raz  p rze d  ro zb ic iem  zw iąz k u  se k su a ln o śc i 
i p r o k r e a c ji,  to ż sam o śc i „cyw liln ej”  i „g e n e ty c z n e j” , 3) w sk a z u ją c  w ła śc iw ą  
p o z y c ję  p r a w a  i je g o  o b ow iązk i w zg lęd em  człow iek a, je g o  ży c ia , go d n o śc i 
i  szczę śc ia , 4) p rz y p o m in a ją c  p o trz e b ę  d o w arto śc io w an ia  w  m o ra ln o śc i w sp ó ł­



czesn e j zn aczen ia  in te n c ji  i d ecy z ji, zw łaszcza  n a  o b sza rze  b a d a ń  n au k ow ych . 
T en  p ro ro czy  w y m ia r  I n s t r u k c j i  D o n u m  v i t a e  c zek a  n a  p o d ję c ie  d re a liz a c ję .

A n g e l R o d r ig u e z  L u n o ,  p ro fe so o r  teo lo g ii m o ra ln e j w  In sty tu c ie  J a n a  
P a w ła  I I  i  A te n e o  R o m an o  d e lla  S a n t a  C roce, a n a liz u je  c iąg ło ść  n au c z an ia  
M a g is te r iu m  w  o d n ie sie n iu  od za g a d n ie ń : 1) sza c u n k u  n ależn ego  em b rion o m  
lu d z k im  i 2) go d n o śc i p ro k r e a c ji  w  k o n fro n ta c ji  z  w sz e lk ie g o  ty p u  sz tu czn y m i 
zap ło d n ien iam i, w  ze staw ie n iu  je j  z c e lam i m a łż e ń stw a  o raz  w  o gó le  z g o d ­
n o śc ią  osoby .

B a rth o lo m e w  К  i e 1 y, p ro fe so r  p sy ch o lo g ii i teo lo g ii m o ra ln e j n a  P a ­
p ie sk im  U n iw e rsy te c ie  G re g o ria ń sk im , o m a w ia  g łęb o k ie  zw iązk i, ja k ie  is tn ie ­
ją  m ięd zy  w ie d z ą  i m o ra ln o śd ią , a  k tó re  w  sp o só b  szcze g ó ln y  s t a ją  s ię  w i­
doczne d z is ia j  w  k o n te k śc ie  ro zw o ju  w ie d z y  b io m e d y czn e j, k tó ra  p o sta w iła  
p rzed  m o ra ln o śc ią  w ie le  n ow ych  i n ie  zn an ych  w cze śn ie j w yzw ań . D obrze  
że te w y z w a n ia  z o sta ły  zau w ażo n e  p rzez  K o śc ió ł i p o d ję te  w  n au czan iu , trze b a  
je szcze  b y  w  ty m  d u ch u  z o sta ły  p o d ję te  i zrea lizow n e ja k o  o d p o w ia d a ją c e  
n a tu rze  i  go d n o śc i o so b y  lu d z k ie j.

A n g e lo  S  с o 1 a , p ro fe so r  In sty tu tu  J a n a  P a w ła  I I  o raz  P a p ie sk ie g o  U n i­
w e rsy te tu  L a te ra ń sk ie g o , zw ra c a  u w ag ę  n a  p r in c ip iu m  teo lo g iczn e  p r o k r e a c ji  
lu d z k ie j, k tó rem u  w ie le  m ie js c a  p o św ię ca  In s tr u k c ja  D o n u m  v i ta e .  P rzed e  
w sz y stk im  p o d k re ś la  kon ieczn ość  zw iąz k u  se k su a ln o śc i z p ro k re a c ją , k tó ra  
je s t  w y raz em  au te n ty c zn e g o  zn aczen ia  se k su a ln o śc i;  je s t  w  ty m  c zę śc ią  k o n s­
ty tu ty w n ą  b y tu  lu d zk ie go  stw orzon ego  n a  o b ra z  B oży . J e s t  to p raw d a , k tó rą  
trze b a  u zn ać  jed n o zn aczn ie  w  p rze p o w iad a n iu  o raz  w  teo lo gii, w  w iern o ści 
w obec n au c z an ia  M a g is te r iu m  K o śc io ła .

D io n ig i T e t t a m a n z i ,  p ro fe so r  teo lo g ii m o ra ln e j i p a s to r a ln e j w  S e ­
m in ar iu m  w  M ed io lan ie , w  sw o je j r e f le k s j i  ro z w ija  p ie rw sz ą  część  In s tru k c ji  
K o n g re g a c ji  N a u k i W iary  p o św ię co n ą  szacu n k o w i w ob ec em b rio n ó w  lu dzk ich . 
P o d sta w ą  sza c u n k u  je s t  w id zen ie  ż y c ia  lu d z k ie g o  p rzez  p ry z m at k a te g o r ii  
d a ru ; to  p o z w a la  jed n o zn aczn ie  zrozu m ieć  n a tu rę  i to żsam o ść  em b rio n u  
lu d zk iego , a  zw łaszcza  to , że  je g o  n a tu ra  i to żsam o ść  s ą  ta k ie  sam e , ja k  
k a żd e j o so b y  lu d z k ie j, a  w ięc  p rz y s łu g u je  m u  ta k a  s a m a  godn ość . P rz y ję c ie  
tego a k s jo m a tu  je s t  w y sta r c z a ją c e  do o k re śle n ia , ja k i  sza c u n ek  n a le ży  się  
em brion om  lu d zk im .

A lb e rt  C h a p e l l e ,  p ro fe so r  teo lo g ii m o ra ln e j w  In sty tu c ie  S tu d ió w  T e ­
o logiczn ych  w  B ru k se li ,  p o św ię ca  sw ó j k o m e n tarz  go d n o śc i p r o k r e a c ji  lu d z­
k ie j o raz , w  ty m  k o n tek śc ie , n ie k tó ry m  in te rw e n c jo m  zw iązan y m  z p r z e k a ­
zy w an iem  życia. N acz e ln ą  n o rm ą  m o ra ln ą , w ed łu g  k tó re j n a le ży  w id zieć  te 
p rob lem y, je s t  go d n ość  m a łż e ń stw a : m ałżo n k o w ie  s ą  w sp ó łp ra c o w n ik am i B o ­
g a  d la  d a ru  życia.

E lio  S g r e c c i a ,  d y re k to r  C e n tru m  B io e ty k i U n iw e rsy te tu  K a to lic k ie g o  
w R zy m ie , zw ra c a  u w ag ę  n a  n ie k tó re  a sp e k ty  z  deo n to log ii m ed y czn e j, k tó re  
w y n ik a ją  z I n s tr u k c ji  D o n u m  v i ta e ,  a  zw łaszcza  p ro b lem  o d p o w ied z ia ln o śc i 
le k a rz a  za  ro d zą ce  się  życie , za  je g o  go d n ość  o raz  go d n ość  je g o  p rz e k a z y w a­
n ia ; o d p o w ied z ia ln o ść  ta  u k a z u je  p ra w d z iw ą  p o z y c ję  le k a rz a  w  sp o łeczn ości.

G é ra rd  M é m e t e a u ,  p rzew o d n iczący  K o n fe re n c ji  W yd zia łów  P ra w a  
oraz w ice p re zy d e n t K o n fe d e ra c ji  Praw nlików  K ato lic k ic h  w e F r a n c ji ,  o p ie ­
ra ją c  się  n a  w yp ow ied z i I n s tr u k c ji  K o n g re g a c ji  N au k i W iary  an a liz u je  zw iąz­
k i m o ra ln o śc i z p raw e m  cyw iln ym . P o d k re śla  kon ieczn ość  in te rw e n c ji i z a ­
an g aż o w a n ia  się  a u to ry te tu  p u b liczn ego  w  o b ro n ę  ży c ia  cz łow iek a  i jego  
godn ości n a  w sz y stk ich  je g o  e tap ach , m im o  że s ą  one czę sto  n ie w y s ta rc z a ją ­
ce i o g ran iczo n e  w  sw o ich  sk u tk a c h . P raw o  cy w iln e  m u si m ieć  p ie rw szo rzęd n y  
W zgląd n a  życie  i n a  ro d zin ę  o raz  n a  o b ro n ę  ich  n acze ln y ch  p ra w  i w arto śc i.

K o m e n tarz e  do I n s t r u k c j i  D o n u m  v i t a e  z a m y k a  w yp o w ied ź  o je j  a u to ry ­
tecie  z 24 g ru d n ia  1988 r .: m a  on a c h a ra k te r  d o k try n a ln y  w  k w e stia ch  m o­
raln ych , z o sta ła  za a p ro b o w a n a  przez  p a p ie ż a  i  p raw o w ic ie  o p u b lik o w a n a  przez  
K o n g re g a c ję  N a u k i W iary.



Opublikowana ponownie przez Kongregację Nauki W iary Instrukcja 
Donum vitae oraz komentarze do niej przypom inają, że w  obecnych w arun­
kach trzeba na nią zwrócić nową uwagę. Dokument ten nie został nale­
życie doceniony przez polską teologię oraz nie był wystarczająco 
uwzględniony w  toczącej się w  Polsce dyskusji wokół projektu ustaw y o  obro­
nie poczętego życia ludzkiego. Nie doczekaliśm y się w  Polsce jakiegoś ko­
m entarza do Instrukcji, czego oczekuje m. in. Kongregacja Nauki W iary: 
„zw raca się z ufnym  wezwaniem  i zachętą do teologów, a zwłaszcza m ora­
listów, by pogłębili treści nauczania M agisterium  Kościoła i uprzystępnili je 
w iernym ” (Zakończenie). Ponieważ Instrukcja Donum vitae ma charakter 
przyszłościowy, a nawet proroczy (profetyczny), jak  zaznaczył M. Schooyans 
w  sw ojej reakcji na nią, dlatego jest czas, aby podjąć konieczne prace nad 
je j recepcją i pełnym  włączeniem  w  życie Kościoła.

ks. Janusz Królikow ski, Rzym


